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Żebrzący bolszewizm.
W drugiej połowie lip ca delegaci kon- 

pesu  komunistycznego w Moskwie uchwa­
lili wydać odezwę do prtiletarjatu całego 
®Wiata. Odezwa la dopiero przed kilku 
dniami ukazała się w pismach komunisty­
cznych. (Nawołuje ona do nowych wielkich 
^'alk, zapowiada rewolucję światową, a 
Jh. in. wzywa komunistów wszystkich kra­
jów, ®by wytężyli wszystkie swe siły w c% 
lu wyrwania mas robotniczych z pod wpły- 

partji socjalistycznych i „zdradziec­
kiej" biurokracji związków zawodowych. 
Pierwszem i najważniejszem polem walki, 
Qa którem mają być pobici agenci burżua- 
żji, jest teren ruchu zawodowegoi, walka 
Przeciwko żółtej międzynarodówce amster­
damskiej..." — głosi odezwa.

A w tym samym czasie, gdy Moskwa 
*rypuszczała w świat odezwę powyższą, 
Oowoóbrany Komit. Wyk. III Międzynaro­
dówki rozesłał nową odezwę, tym razem 
do wszystkich partji i organizacji robotni­
czych z gorącą prośbą o natychmiastową 
Pomoc dla głodnej Rosji. W odezwie tej 
czytamy:

„Nastał czas, by dowieść, dla kogo 
Międzynarodowa soiidamość prolietarjatu 
l*tnieje tylko na ustach, a dla kogo jest 
prawdą i czynem".

Proszę porównać ten frazes komuni­
stów z wyżej przytoczonym ustępem ode­
zwy kongresowej. Tam najważniejszem za­
daniem komunistów jest walka z socjali­
stami i związkami zawodowymi; tam socja­
liści ci są agentami burźuazji i zdrajcami; 
łajn wzywa się poprostu do jakna'ener­
giczniejszego rozbijania organizacji robot­
niczych. •

Tu zaś komuniści #hcę, aby dowie­
dziono im międzynarodowej solidarno­
ści me tylko słowem lecz czynem. Ci 
sami, dla 'których najbardziej rewolucyj­
nym czynem jest rozbijanie partji socjali­
stycznych i klasowych związków zawodo­
wych, żądają od tych partji i od tych 
związków dowodu solidarności międzyna­
rodowej nietylko w słowach, lecz w czy­
nach.

Obłuda? Przewrotność? Jedno i dru­
gie. Gdyby głód, targający wnętrzem Ro- 
sji, dokuczał także autorom obu odezw, 
możnaby przejść do porządku nad sprzecz­
nościami, w nich zawartemi. Ale członko­
wie Kom. Wyk. głodu nie znają. Jeżeli 
chorują na cokolwiek, to tylko na komu­
nizm. Traktować ich należy przeto bez 
sentymentu, jako przeciwników politycz­
nych i powiedzieć cala prawdę w oczy.

A prawdą tą iest, że nawet w obliczu 
Strasznej klęski głodu, bolszewicy prowa­
dzą obvdną grę. Cziczerin w nocie do 
wszystkich rządów żebrze o pomoc pań­
stwa i partje burżuazyjne, filantropów 
i t. dl „Rząd rosyjski przyjmie wszelką 
pomoc, skądkolwiek ona przyjdzie, pomi­
jając przytem wszelkie względy politycz­
ne" — zapewnia Cziczerin. Wylicza on, ż© 
dla wyżywienia Rosji potrzeba obecnie ok. 
85 miłjomów pudów, a o znajdującej się 
ilości zboża w Rosji nie jest w stanie podać 
żadnych danych. Nota ma ton niesłycha­
nie błagalny i posuwa się do humorystycz- 
nie-klamliwych twierdzeń, jakoby ruehaw- 
ka, wywołana głodem /nie ma wcale zna­
mion paniki, lecz jest tylko taklem 3obie 
przesiedlaniem się głodujących do miej­
scowości mniej nawiedzonych przez klę­

skę, przyczem ta wędrówka w żadnym ra­
zie przybiera charakteru, zagrażające­
go bezpieczeństwa! społecznemu i porząd­
kowi publicznemu". (Czy nie jest to język 
gubernatora carskiego?).

W nocie swej Cziczerin żadnych nie 
stawia warunków, lecz z całą uniżonością 
stwierdza, że żadnych przeszkód nie bę­
dzie dla pomocy z zewnątrz.

A jednocześnie „głowari kominterna“ 
we wspomnianej już wyżej drugiej ode­
zwie nawołują robotników, iby nie przypa­
trywali się spokojnie, jak rządy państw 
kapitalistycznych pod pozorem pomocy dla 
Rosji, przygotowują się do nowej wojny 
przeciwko Rosji sowieckiej i by nie pozwo­
lili, aby te państwa stawiały Rosji jakie­
kolwiek warunki przy udzielaniu pomocy.

Strasząc nową wojną, przygotowywa­
ną rzekomo przez państwa burżuazyjne, 
Moskwa chce odwrócić uwagę robotników 
od żebraniny, uprawianej przez nią wóbec 
tychże- państw burżuazyjnych. Jest to zre­
sztą rzecz zupełnie niemożliwa, aby pań­
stwa zachodnie, udzielając Rosji pomocy, 
zdążyły się przygotować jednocześnie do 
wojny. Kłamstwo bolszewickie o tyle tyl­
ko jegt zrozumiałe, że wypływa z obawy, 
aby w wyniku pomocy światowej ludność 
rosyjska sama nie wypowiedziała ostatecz­
nej wojny bolszewikom.

Co się tyczy drugiego żądania, aby 
państwa zachodnie nie wystawiły bolsze­
wikom żadnych warunków, to nie naszą 
jest rzeczą udzielać wslfazówek rządom 
tych państw. Jeżeli jednak odezwa „komin- 
tem a“ powiada, że pomoc udzielona przez 
robotników zachodnich Rosji będzie dowo­
dem, iż „cierpiący robotnicy rosyjscy w 
swej twardej walce przeciwko światu ka­
pitalistycznemu, pragnącemu ciągnąć ko­
rzyści z ich śmierci, nie są osamotnieni, 
lecz przeciwnie tworzą międzynarodową 
rodzinę proletarjacką, która w każdej 
chwili wspiera wszystkich swych człon- 
ków“ — to jako część proletarjatu między­
narodowego, do którego odezwa się zwra1- 
oa, odpowiadamy:

Wy, bolszewicy I komuniści, dopro­
wadziliście do tego, że międzynarodówka 
robotnicza nie jest jedną rodziną proleta­
rjacką. Wy rozbiliście i po dziś dzień roz­
bijacie jedność robotniczą. Jeżeli dziś Ro­
sji głód doskwiera, to my, socjaliści pol­
scy, ze względów czysto ludzkich, jesteśmy 
za szybką i wydatną pomocą dla cierpią­
cych. Ale jednocześnie piętnujemy bez­
mierną obłudę waszych słów. Mówiąc o 
„rodzinie proletariackiej", sami uciskacie 
proletariat gruziński, ormiański, ukraiń­
ski,^ ba! rosyjski. Nie macie odwagi przy­
znać się, żeście sami w ogromnym stop­
niu przyczynili się do klęski głodowej. 
Dziś żebrzecie u burźuazji całego świata o 
kawałek ohleba, wiedząc, że tylko ona jest 
w stanie ulżyć waszej niedoli. Ale jedno- 
cześnią, spotwarzacie ją, żądacie od robot­
ników Zachodu, by ci przeszkodzili urojo­
nej wojnie. Jestże to forma „rewolucyj­
nej żebraniny?" Proletariat socjalistyczny 
nie stawia wam żadnych warunków, udzie­
la jap swej skromnej pomocy, ale, pamię­
tajcie, że gdy niebezpieczeństwo minie, 
zażada^ wraz z ludem rosyjskim rozrachun­
ku. który może się stać dia was klęską gor­
szą od obecnej.

J. M. B.

dssjs M
Jeden ze specjalistów finansowych ende­

cji poseł 'Majewski z Pruszkowa, zakrzątnął 
się około „ratowania" Skarbu, a ponieważ 
nie znalazł posłuchu w Sejmie, przeto rozwija 
swoje myśli w głównym organie koltuiierji 
warszawskiej.

Przypisuje on wszelkie nieszczęścia, ja­
kie spadły na Polskę — podważeniu zasad 
,,-w łasności prywatnej", uzmysłowionemu w re­
formie rolnej. Razi go w szczególności art. 
13-ty ustawy, na mocy której „cenę wykupu 
nieruchomości stanowić ma połowa przecięt­
nej ceny za majątki 0 zbliżonym obszarze w 
danej okolicy".

Na pozór jest to rodzaj wywłaszczenia, z 
powodu którego poseł endecki rozdziera szaty.

IW rzeczywistości jednak, rzecz przedsta­
wia się inaczej. Najpierw przestrzenie od 180 
do 480 morgów, zależnie od okolicy, n'e pod­
legają reformie. Nie podlegają jej też mająt­
ki przemysłowe rolne. Jeżeli uwzględnimy 
te wyjątki, ziemie nadające się do wykupna 
bardzo się skurczą. A jeżeli uprzyiomnimy so- 
b:e, że z chwilą urzeczywistnienia reformy, 
majątki ziemskie niepomiernie podniosą się 
w . cenie, to połowa szacunku ustawą o refor- 
nrę przewidziana, równać się będzie dzisiejszej 
całości, czyli, że obszarnik nic nie straci. Mo­
że być, że różni ordynaci mający kilkanaście 
tysięcy włók ziemi wypuszczonych w dzierża­
wę, pozbawieni będą części swego wrzekome- 
go mienia, ale za to przybędzie kilkadziesiąt 
tysięcy produkcyjnych gospodarstw rolnych, o 
wiele dla Polski pożyteczniejszych.

Zresztą obszarnicy nie stracą.
Gdy naprzykład majorat p. Zamoyskiego, 

liczący około 18.000 włók, rozparcelowany zo­
stanie między 50.000 chłopów bezrolnych, wy­
sługujących s'ę dz:ś różnym hrabiom i jaśnie 
panom, za có p. Zamoyski otrzyma sporo mi- 
Ijardów, to w ostatecznym obrachunku wcale 
on nieźle na tern wyjdzie.

Dowodzenia posła Majewskiego niezbcie 
przekonywają, iż woli jednego obszarnika, a. 
niżelt kilkadziesiąt tysięcy prcdukcyjuych go­
spodarzy wiejskich, z których niemal wszyscy 
będą konsumentami wyrobów przemysłu kra­
jowego.

Niemniej błędne sa wywody posła endec­
kiego w sprawie głodu mieszkaniowego. Spro­
stować przedewszystkiem mus try jego twier­
dzenie, iż ochrona lokatorów została zniesiona 
we Francji. Dopiero w zeszłym miesiącu iz­
by uchwaliły przedłużenie dekretu z pewnemi 
slusznemi zmianami1 do kwietna 1922. Niem­
cy Austria. Anglja i t. d. dotąd nie zniosły 
dekret ów o loka t orach. Dlaczegóż polskie ma­
sy ludowe mają być wydane na łup kilku ty-

• sięcy kamieniczn-ków? Czy poseł nie wie, te 
mami zagraża inne jeszcze niebezpieczeństwo 
mieszkaniowe: ze strony cudzoziemców, któ­
rzy dzięki swej walucie pięćset razy lepszej 
niż polska, mogą za grosze swoje wykupić 
wszystkie lokale, sklepy i Ł d. Błędne jest 
twierdzenie p. Majewskiego, iż bez ustawy o 
ochronie lokatorów, ruch budowlany slnieby 
się rozwijał, dając zatrudnienie murarzem, 
ślusarzom, blacharzom i t. d. Sam przecież 
twierdzi, że koszt jednego pokoju wynosi
800.000 marek, co przy stosowaniu 10% do­
chodu brutto, wytworzyłoby cenę najmu
80.000 marek! 'Dla Amerykan wsączyłoby 
fo 40 dolarów, ale nie wszyscy przecież mają 
u  nas dolary; ci więc, co ich nie mają, znale­
źliby eię bez dachu.

Nie obcem też będzie posłowi, że naeh bu­
dowlany zamarł w całym św:ecie, z powodu 
drożyzny małerjaiów, nie wyłączając krajów, 
w których niema ochrony lokatorów.

Że dekret grudniowy nie jest dobry, te  
zwłaszcza za mało obciąża większe lokale, a 
za dużo mniejsze — na to się zgadzamy; na­
leży więc te niewspółmiemości wrrówaać. 
Ale p. Gajewski o tern wiedzieć nie chce; on 
pragnie nieograniczonej swobody dla kamie- 
niczników, upatrując w ich bezgranicznym 
wyzysku najbiedniejszych jedyny ratunek.

Trzeba to sobie dobrze zanotować i przy 
każdej sposobności przypomnieć, jak endeoj* 
opiekuje się ludom.

Należy w  końcu wykazać jeszaze jedną 
nieścisłość posła Majewskiego, mianowicie, te 
„kulturalny zachód buduje cały swój sta® O 
konomiczny na prawie własności".

Budują go Niemcy, pob erając do 80% po­
datków spadkowych i złączonych z niemi róż­
nych powinności. Przy tranzakcjach z nieru­
chomości w Austrji, 80% nadwyżkę wartości 
pobiera skarb; dalej za fałszywe wskaza­
nie dochodu kary są drakońskie. Anglik 
płaci 30% od dochodu z procentów, nieza­
leżnie od innych, a podatek od zysków wo­
jennych dochodził także do 80%. Mo/e sob>« 
poseł przeczyta ostatnie projekty podatkowe 
niemieckie, równające się konfiskacie znacz- 
nej części majątków, a wówczas zmieni chyba 
zdanie o prawie własności.

W tern właśnie tkwi całe nieszczęście, 14 
endecja popierając obszarników, fabrykantów, 
kapitalistów — kamleniczn ków i dyplomowa­
nych burżujów, broni saę przeciwko opodat­
kowaniu sfer zamożnych, spychając ciężar po­
datków na barki najmniej zamożnych warstw, 
co musiało doprowadzić Polskę do etanu fi. 
nanisowego, w jakim się znajduje.

Ign. Szyb'Uo.

Rząd i obszarnicy prowokują
robotników rolnvch.

TOURNE OKÓLNIKI M. S. W23WN.
W całym szeregu powiatów obszarnicy od­

mawiają wypłacania dniówkowym wynagro­
dzenia zgodnie z orzeczeniami Komrsjf Roz­
jemczej, wobec ezego robotnicy muszą wystę­
pować w obronie swofch interesów, a jedno­
cześnie w obronie obowiązujących prawnie o- 
rzeczeń.

W obronie swej mogą poeługwać się: I) 
oddawaniem spraw do Komisji Rozjemczej, 
lub 2) strajk'em.

Pierwszy środek niemożliwy jest do wy­
korzystania, gdjż sprawy na Komisjach leżą 
bardzo długo: Komisje działają bardzo opie­
szałe i rzadko się zbierają. W nny temu — 
Rząd, który nie asygnuje odpowiednich sum 
aa utrzymania inspektorjatów pracy.

Dzięki temu robotnikom pozostaje tyik© 
strajk.

Alę nas: rząd w postaci M. S. IW. znalazł
i na to sposób.

Ot — wydało się poprostu poufny okól­
nik, aby robotników ; funkcjonarjuezów ..na­
mawiających do strajku", a właściwie do sa­
moobrony przed łamaniem praw obowiązują­
cych, zasadzać do więzienia.

(Wypadek taki zdarzył się jut w pow. Ra- 
domskowskim.

'Dz wna to zaiste logika: nie obszarnik ła­
miący prawo, lecz robotnik, broniący tego pra­
wa, ma siedzieć za kratą.

W praworząduem państwie powinna ist­
nieć wolność zrzeszeń, zupełna wolność straj­
ków
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Żądamy od M. S. Wewn. -wyjaśnień w tej 
•prawie.

,^YSS&CZYK1“
Zarząd gł. :Z. Z. R. R. <Rz. P. otrzyma! na­

stępujący dokument:
„Do Pana T. Zmażyńskiego w Ciechano- 

wi»l
tNimiejszvm polecam panu być na zebra­

niu w Związku rob. rolnych w dm. 24 łipca, w 
myśl rozporządzenia Starostwa za (Nr, 6340, 
23/VII—21 r .“

(—) Z. Krzewiński.
Komendant policji miejscowej.

Na zasadzie jakiej ustawy i, jakiego roz­
porządzenia starostwa wydają podobne zlece­
nia komendantom' policji?

Ozy p. staroście Ciechanowskiemu wfia- 
domem jesrt, te  nieczłomkowie związku nie 
mają prawa wstępu na zamknięte zebrania 
członków zarejestrowanego związku?

Co w tej sprawie powiedzą nam władze 
wojewódzkie?

POD RZĄDAMI P. GAŁECKIEGO.
,W pow. Rawa Ruska na folwarkach: Dę­

by, Żuraw ce, Potok i innych wybuchł strajk. 
Do folw. Żurawce przybył referent rolny i w 
Obecności komisarza policji, Remiszewskiego 
groził strajkującym, że będą wszyscy areszto­
wani, zabronił urządzać zebrania na folwar­
kach t polecił przodownikowi, aby ..pilnował'1 
wszystką służbę folwarczną. Pan Komisarz po­
sunął się dalej: zabronił wyjeżdżać do Toma­
szowa w sprawach związkowych. Czy pan ko­
misarz ma prawo tamować swobodę ruchu po­
szczególnych obywateli, o tern mówi konsty­
tucja. którą radzilibyśmy C. (K. p. Komisarzo­
wi przeczytać.

Oburzenie miejscowej służby folwarcznej 
jest wielkie $ pozwala przypuszczać, że na 
przyszłość tego rodzaju „czyny-1 p. komisarza 
mogą się smutnie skończyć.

Nasze władze centralne nie dorosły jesz­
cze, aby utrzymać w karbach służby swych 
„gorliwych pracowników11.

ANARCH JA W ZWIĄZKU ZIEMIAN.
W marcu b. r. Główna Komisja Polubo­

wna, złożona z przedstawicieli rządu, Zw. Zie­
mian i związków robotników rolnych ustaliła, 
iż wszyscy robotnicy rolni, którzy nie byli ka­
rani sądownie, otrzymają jednorazowy doda­
tek do pensji za rok ubiegły w wysokości 
1.200 rok.

Tymczasem Zarząd Gł. Zw, Ziemian 
wziął na siebie obowiązek, i© sprawa ta w 
Oddziałach zostanie załatwiona, zgodni© z u- 
chwałą Gł. Koro. Pol.

Niestety — Oddział Błoński i  Łowicki 
Związku Ziem an odmówił podpisania umowy 
1 wypłacenia dodatku.

■Dowodzi to, iż obszarnicy iRlońsicy wypo­
wiedzieli posłuszeństwo swej centrali.

Ciekawe tylko, czy Zarząd, Gł. Zyr. Zie­
mian przedsięwziął kroki, aby bunt w swoich 
szeregach uspokoić, czy też ma zamiar czekać, 
aż sami robotnicy rolni zostaną wyprowadze­
ni z  równowagi i rozpoczną strajk o wypłace­
nie im należności?

Naturalnie, że zobowiązanie centrali zie­
mian musimy uważać za coś wi rodzaju iyro- 
wania weksli swoich Oddziałów i że jedynie 
Zarząd Gł. Zw. Ziemian będzie odpowiedzial­
ny za ewentualne następstwa, wynikające z 
postępowania krnąbrnego Oddziału Błońskie­
go i Łowickiego.

A cóż ma zamiar zrobić rząd, którego 
przedstawiciele swymi podpisami zagwaranto­
wali, że wspomniany dodatek będzie wypła­
cony?

Emeu.

p. i  jrasBeaają *fę w  pfe*y z datldim arfedttwdieMizifem
WfaŁ«wictdfTO,

Djiktatura kapitatSstjcaoo-boi sasewrafca nad pro- 
łeta*jat«n — oto ich ideał I

Nieoceniony p. Sled lacki chciałby, alby Min. 
Pracy i Op. Sjpo!. broniło mberesów przemysłow­
ców, jaltgdjr.bjr ci 'biedacy aie mogli sami się bro­
nić ł potrzebowali jesscse especjaltie] opieki, jak 
gdyby oni ni® mieli ma, każdle zawolian i e swoich pa­
nów Siedleckich,

Zarzut oszczerczy, że MSn. Pr. podkopuje pad- 
slwtówość nasaią, może ,wy;bć tylko z pod pióra tych, 
dla których państwo‘woóć polska zamyka sde w do- 
bramcftn kóllkni DuToanowiczów, Sitrońslkiiob, Iffiaa- 
ków, l«bsftiich i Siedleckich.

iPobudką do napaści na Min. Pr. posłużyło p. 
SiedteddemM zajście m  fabryce w Zawierciu, gdzie 
robotnicy, ni© chcąc płacić wkładek do Kosy Cho­
rych, pobili inspektora pracy.

•Otóż smuitiny ten wypadek jeaf wynitówn c*ar- 
Jicsectaneg agiitacji ,ycbtrrei&ct}aiu" z pod znaku ‘Gdy 
k», Duibawomcza 3 SietUecskliego. To iGdyk podbu­
rzał robotników w .Zawierciu pteeciwfea Kasom 
Chorych, to cudeńka prasa gi&ldzteowa okl kilku 
miesięcy nie przebiera w środkach, zwalkmiąc in­
stytucję nieabędU*, Istniejącą odda^na na Zacho­
dzi© i oddającą klasie róbotnfcacjj olbrzymie usługi,
L nas kruki reakcyjne uwzięty isdlę, by .instytucję 
tę pokJkoipać i zniefelawić, a p„ Stddleoki—poeta 1— 
ma czoło pisań pod naszym adresem: „Sialiście 
wiatr, Łibieraicdie te z ę ,  choć myśfełiście, żo (kto in­
ny zbierać ią będzie".

Literat, krytyk, esteta? — Tak,
Bkgjer, faryzeusz, lękaj Iteżuazji? — Ow­

szem.

Rada Najwyższa.
WY rw-i . llaio Ł srcw/i a WY r * o n  Arrrw > . «...

M  krytyk t i U i  
M e  s ! |

iPfcn Adurn Grzytroata-Sifedieaki mprą-gn.  ̂ do­
wieść, Se ©taźą© literaturze, potrafi jedmoostóm© 
wysUiąprwać *ię kapitałowi Mając jako specjalista 
od literatury ..gładkie'1 pióro, ibea tr.udiu machnął 
w ^tzeczypoepolitej11 artykuŁik, w którym za,rzuca 
Maracacewrtcieaiwj, ie  utworayi „IvUfllst.erjutta «hro- 
ny praed pracą’', 4e Ministerjum to „stafle i sysi i- 
(catycaniie odsirwa na bok interesy praemystowca, 
które jednak częafco intaresasui produkcji, fwiięo 
i państwa‘„ m  Min. (Pracy jeait jjpaństwoiwjTn urzę­
dem Wo porfta^wiania państsOTwości.*1 

, Niaktępuie p. Siedlecki zwal era łrgodzksny 
óiieai procy, jww (dując się na to, će „warędizie na 
rwieoid, 'wyłączając już nawet iRosfi, zrosiu- 
•nfijtno absurd przymiitsawego dmóa oam'iu. gcwizin 
pracy*,..

'Wszystkie te Eilrożnoćói powucafy, '/.'daiiiem 
p. Siieidleciklegó, tylko stąd., że w (Polsce panuje 
„blafiiy etradh praćd protela,rjałea  ̂ chcącytm rae- 

f kcaao iKćarawi/.mu-’.
P- Sćetdłeoki. zapewnia, tbo ^proletariat polkki 

fest Jddoą * qpo®niejs65ycłi u nos fonmacji spoltecz- 
oych wobeo zawakf bohzc'wiizmuf" i dktago zapew- 
oe pragimto wień wszczepić zarazki bolaziewLcIkie, 
oómiawiiając smti jłrawa do 8-godizino ego <łuSi pra­
cy, którego niema w Rosji bolsziewicikiea, a który 
j« t  w Pofeco i prawie ma catym igwiecie, bo 8-go- 
dtójrny dzień pracy obowiązuje dzięki uchwale 
waszyngtońskiej wszystkie państwa, ozrfeżątóe do 
lig i (Nazodów. Ale gdy Idzie o odobrauki ooiboiui- 
koca naj ważniejszych edóbyczy, o któro oni walcay- 
U przez dziesiątki lat, pięknoduchy J  la Siedlec­
ki w jednej chwili' zrzucają a siebie maskę euro- 
Wdasyka, prayjacaół Francji, kułtury 2aahodiu ! I.

Zpr o w i n c u .
Wieluń.

:(Kbrespomde«cja własna).
Strajk protestacyjny p rzeczk o  drożyźa1®.

W  <łn,iu 8 sierpnia ir. ib. wyhu-ohl tu  strajk 
na tle  gfodowym w e wszystkich gai'ęzjjach. p ra ­
cy* Otoolo goldziiiny 10 rano przed' Magistratem 
zebrało »ię 3000 rotboitniikóiw, do których prze­
mawiał t. Stanisław Wilczek, wyjaśniając ze- 
lMranym akuitki wolnego heiadlu a uczciwość o- 
bywatebiką rlem ian i bogatych gospodarzy.

Pd skończeniu piCzerodwień, zabrani we­
zwali burmistrza, prosząc o wyjaśnienie czy 
poczynił pewaie krotki w  oedu zaopatraeroia w 
chieb biednej ludclości po  tańszych cenach. Po 
odpowiedzi, udizaelouej przez burrofetea' , ze 
brani zażądali złożenia przezeń mandatu birr- 
mistnzowsk-iego i naftyciuniastowego Bwołaoiia 
Rady 'Miejskfiej. BumibSre 'bezzwłtoiozinto (na­
znaczył posiedzenie Rady iMiiejakieij, a  roibot- 
nfcy wydelegował'! ipo &-iiu delegatów do każ­
dego radnego i  Sprowadzili' radnych m  posśe- 
dzeni©; zebrani robotnicy (wydelegowali na to 
poKedzeuie 8 delegatów, (przybył taan równ®eż 
Starosta i IGlmeiiidant Połjiclfi,

Na wstępie posiedzenia iburroiisfe oświad­
czył, źae slctada mandat, tiurmiistaziowski, 00 
przyjęto oikia'skaou. Po dłuższej dysbus|ji wy­
brano z pośród radnych i  zabranych robotni­
ków dekgató(w‘, którzy udali się do ZwiązkU 
Ziiienian w  celu poczynieniu zakujpu afboża po  
tańszych cenach. Po dłuższej koinfei'einojii Zie- 
miaide zgodzili się spraedawać po 200 kcircy 
miesięcznie przez okres dwumiesięczny, pa  
3 500 nik za korzec metr. dla nąjiiediniejszej 
ludności.

Na t e n  zalcończoino strajk, który Irwtał je ­
den dzień, beK żadkiych prizeisizkód! z© strony 
policja i przy waorowym ipioaziądku. SŁrajkuiją- 
cy robotnicy pełni hylt ząpału 1 zrozninienia 
sytaaeji.

UKONOZENIE -SPRAWOZDANIA.
Paryż, 11 sierpnia.

(DAT.). (Havas). Członkowi© komisji 
międzysojuszniczej w Opolu oraz rzeczoznaw­
cy ukończyli już sprawozdanie, które złożyli 
koło poludma .sekretarjalowi Rady Najwyż­
szej.

ZEBRANIE RZECZOZNAWCOM7.
Paryż, IdJ saorpnia.

^  (E. E.). Rzeczoznawcy a ram i ©ufa państw
Sptrz3.im'i'erzonydh d a  sprajwy górnośląskiej: 
Froroageoi, Laiwche, Huralt, Ibrrefranca, ze- 
brali się na  'Posiedzenilo o goda. rano 
wspólni© z kaioiis'air/ram'i państw  sprzymierao- 
nyoh: Le Rondlem, Stuartfcim i Mnrinłs^m. 
Ze/branie odbywało się w tmdtadstOTÓum spraw 
zagrań liczny ch na Quai d'Orsay. Zgoditie ae 
wskazówkami R'aldy Najwyższej rna być zapro­
jektowana przez naradę iraecaozuawców gra­
nica, iprzedhodząca przez okręg przemysłowy 
G; Sląsikai

Dasiedzeni© Rady Najwyższej (rospioozęło 
się o godz. '11 i zakończone zostało o godz. ił 
po południu. Briand zaw adxmnil członków Ra­
dy Najwyiższej, że narada ekspertów ni© 'Skoń­
czy sto przed; godz. 7-mą 'wjieozorem, wobec 
czego wnioski narady będą mcgly (wpłynąć na 
porzade'k dzienny Rady Najwyższej doipdero w 
czwartek 11 b. n r

Pożar Pińska.

PRACE KOMISJI RZECZOZNAWCÓW.
Paryż, 11 sierpnia.

(PAT.). (Havas). Rzeczoznawcy L wysocy 
komisarze państw sprzymierzonych pracowali 
dzień cały nad ustaleniem należenia do sie­
bie kompleksów gmin wiejskich i miejskich w 
każdym okręgu przemysłowym zagłębią g ó r  
u oś laskiego. Obecni© określają w związku z 
plebiscytem stosunek ludności polskiej i nie­
mieckiej w  tych kompleksach gmin. Rada 
Najwyższa określa więc już tylko, którędy ma 
bi«dz granica pomiędzy łemi wyspami, opie­
rając *ię na stosunku ilościowym ludności, 
która 3© zamieszkuje, oraz stosownie do siły 
ekonomicznej, jaką chce przyznać każdej z za­
interesowanych stron.

Dziś po południu Rada Najwyższa będzie 
omawiać raport rzeczoznawców. Panuje ogól­
ne przekonanie, że dzisiejszy dzień doprowa­
dzi niebawem1 do zgody.

Byt°m, 11 sierpnia.
■P. A. T- Według wieczornych depesz z  

Berlina, komisja rzeczoznawców tziaffroiowała 
sdę taikże projektem, alby Niemcom przyznać 
część pohodnią powiatu lybuLcki-ego, gdzie 
znajdują .się bogate pokłady węgla Jtiók®ujące- 
go, dotycihicrzas jesaoze n ie eksiploatqwanego •, 
waaimiaa za to, ponieważ gospodarcze wzglę­
dy górują nad nairodiOAyioiściowemi, miałaby 
Polaka otrzymać część po we atu Mucżiiorakie- 
g-o, oleakkgo, livblimiic-aki'ego i  tamnogórsikiego, 
aby lin ja  kodejoiwai Kraików — Katowice — 
Poznań dostała się Polsce. Lanja ta  muistałałiy 
jednak ominąć Bytom, który mdalby przvipaść 
Niemcom. Połączenie -kiodejow© od Radzion­
kowa musiałoby być przoprowadBonie wówtezas 
na Hutę (/aurę wzdłuż obecnej granicy pofekiej. 
Dziemiiki niiemiećkie donoszą, że pcc.vne kon- 
aorCjiuini angielskie zakupiła w  pawieoi© Tyib- 
oiakim tereny węglowe i  dlatego Aagłja ob- 
stajo przy powyższym projekcie

0 0  ROZPATRUJĄ RZECZOZNAWCY?
Paryż, 11 sierpnia.

(E. E.). „Temps11 doinosi. że praca kó-
Antsarzy spu'zymLerzonyich wspólni© z rzeazP 
zhawcami będzie m iała w szczególności ea 
zadanie rozwiązanie następujących zagadnień: 
1) jakie są gminy wiejskie lub podimiejsfciA 
które związan© ©ą 7, poszczególnymi ceatranu 
praemysłoweemd Zagłębia Śląskiego; 2) jaki* 
są Wzajemne stosunki tych centrów oraz sto­
sunek idh Względem teiyttorjuim1 położonego 
na północ i  na południe od! zagłębia węglowe­
go, 3) jakie linje kolejowe ndezibędin© eą dl* 
zapewnienia pomyślnego ręcz woju centró^ 
praemysłowych. Rzeczoznawcy ni© będą zaj­
mować sdę sprawą, wytknięcia granicy. Pan* 
oe rzeCTo znawców doprowad'zi'ly do rozróżni®- 
nia pos?zczegól'nydi elementów, z których 
składa aię zagłębie przemysłowe oraz wyk** 
zainla węzłów łączących te  elementy bądź W 
pomiędzy sobą, bądź” też z terenam i stykają­
cymi się z (Obszarem przemysłowym. D ecy 
zje 00 do granicy powezmą rządy sprzymie­
rzone, przy ozem w decyzji tej 'odegrają pewną 
rolę względy polityczne, co do których rzeczo­
znawcy wcale się nie wypowiadali.

POGŁOSKI 0  PODZIALE G. ŚLĄSKA
Bytem, 11 sierpnia.

_ .(E. E.). 'Dzienfflllri niomieclrie zamieś** 
czają następujące pogłoski o  projektowanej 
łinji podziału Grmegoi Śląska: „W anderer11 
twierdza, że linja, którą uchwalili rzeczoznaw­
cy zbliża się mniej więcej do lla ji Sforzy. 
Gliwic© p rzy p ad łb y  Niemcom, a  Zabrze Po­
lakom. Prócz tego Połr.-y otrzymaliby więk­
szą część okręgu Toszeckiego i Oleskiego o- 
raz punkt węzłowy, kolejowy Kluczbork* 
,.0 'berochlesisdher iKwrierl podaśe pogłoskę, 
że granica nia G. Śląsku, któca miała przebie­
gać ze wachodu na zachód obecnie iść ma * 
północy na południ© w ten  sposób, że Niemcy 
otrzymają część Pszczyńskiego i Rybnickiego, 
za to Polacy otrzymają znaczną część okręgu 
przemysłowego.

^aryż, 10 sierpnia-. 
PA-T. (Wied. IB. K.) .JJiberte-'  donosi 

że po pooi'edtseiuiiu lcomd®ji rz©c®oznawców zjjar 
wOb się  pogtosku, jakoby w sprawie ippdiziaiu 
okręgu porzemysłowęga nastąpiła iponowna 
silna- różnica zdań. Pogłosce tej zaprzeczył 
Briand. Podwricrdza sdę, że linya gran czm* 
ma być zbliżona do projektu Sforzy, ale w nie- 
któiiycih ipninktach zmieniona na korzyść NAe- 
mdw. DteiantnikiŁ zaanoitowały pogłoskę, jakoby 
ibsizar przemyistowy ma®! być tak ipodzielony, 
iż około 60% przypadnie Niemcom. Pogłoskę 
tę przyjmują z zastrzeżeniem, W kolach ame­
rykańskich mówią, że Podska otazyma 70%' 
tego, co się tza- Polską oświadczy to.

Dnda 7 to. ta. w-yibnifhl w Pińsku ogromny po­
żar, fctAry pochłoinąt niemal cale miasto.

Ogień (wynikł w niedzielę o godns. 10 rano, w 
miesztainia szewca Koja, przy ul. Domirolcańsklej 
66 1 przeffziueił się na eąsiedmJiB donny I ulice.

Po krótkim czasie w ogniu stały: Targ Brae- 
ekf, Dwór Szlrclny, ul. Wielka, Ri-zoaoiwa i siara 
poczta, 'Wezwano telefonicznie straże ogniowe z 
BrzeSda 1 Kobrynla.

Są ofiary w  iudr.iadi.
Spaliły nią prawie wszystkie Sklepy 4 ma.gft- 

eyny; Stara synagoga lOOOleUiia', starostwo, pro- 
sydyrm policji, budyniki rządowe, cola lew* atro- 
na (Uffifty Soten-ej do rzeki Piny, eały rynek a jat­
kami, iń. iplewslk*, Lfekowska, Iinżynieryjne, Szkol­
na, Tecdorowska, Łoicie, ko-ściól katol&kj, % skle­
pów razem z towarami 2 szkoły raeanieśłndcze, 
dom «i«rot, 4 kuchnie ludowe fcooroeratywy rabi­
nat.

(0 13 233121?
Między weteranatml, koreystejącyjtd <n emery­

tury, naaijdiojs «ię ostatni 'żyjący uezostoSk poiwsta- 
nia 1831 r., ib. ortfynans gon. iSowidakięgo, sto.naec 
1'12-letaL Stanrs-refc ten ^yje óbeonle w naesilycha- 
a«j nddzy wiraa z chorą córfcą. Rmwytura w (wy­
sokości 1750 mfc. niiesięcEDfe, pobielana przezeń 
■dotychczas, ni© może wystarczyć jia utoyanami©; 
Otóż w 'storpciu b. r, wytrącoiao mu dla niewiado­
mych przyczyn 1350 ibŁ. przy pfecer.Su miesięcznej 
raty, tak, że staruszek o® oałomieslęcznie utrzyma­
ni© otrzymał aż... 400 marek.

Bez względu na to, jaki© koszta mają być po­
kryte 1 owych 1350 mk. jest to absolutnie niedo­
puszczalne, aby poBbamiać oi*8gfczęM;reao eme- 
ryta głodowej pebsijL

Żądamy wyjaśnienia 1 napra wińafe krzywdy, 
tryraąjdzooej sftarcooi, \  '

D!WA PROJEKTY KOMIS.IT RZECZO­
ZNAWCOM7.

Bytom, 11 sierpnia. 
(PA T). Według ostatnich depesz, jaiki© 

tu nadeszły z Berlina i Paryża, komisja rze­
czoznawców opracowała dwa projekty podzia­
łu okręgu- przemysłowego: jeden z lińją gra­
niczną od zachodu na wschód ■— drugi od pół­
nocy ua południe. Przy pierwszym mowa jest 
o granicy między Bytomiem a 'Katowicami; 
według drugiego — mają pozostać Gliwic© i 
Zabrze po stronie niemieckiej, nadto Niemcy 
miałyby otrzymać ezęść zachodnich powiatów 
Pszczyńskiego ii Rybnickiego, oraz pokłady 
węgla, dotychczas zupełni© nienaruszone.

n ie p e w n o ś ć  w y n ik ó w .
Paryż, H  sierpnia.

(E. E.). Ostateczne wyniki obrad rzeczo­
znawców górnośląskich poddane będą bada­
niom przez Radę Najwyższą, która prawdopo- 
dobnie poczyni w nich pewne zmiany. „Jour­
nal ue Dcba/Łs-1 piisze, iż chwilowo zachować 
8 9 naIeŻy z p®*®* powśc iągliwoiśoi ą co do 
wyroków, do jakich doprowadzić mogą prace 
ekspertów. Aż do ostatniej chwili rozpraw 
na«tąpió mogą zmiany zdolne wy wrzeć wpływ 
na postanowienia ostateczne.

0  PODZIAŁ OKRĘGU PRZEMYSŁOWEGO.
Paryż, &1 sieępmiai.

(u. E,). W nowyx3b inntrtukoiach ńdziolo- 
nych prz©z Radę Najiwiiższą rrze<xoiziiaw.om, 
niema już mowy o niepod'zietooscii okręgu 
iprzeanysiowego. Poraź pierwszy .podeooino 
irzeczoznawioonj wskazać, w jaki sposób mioi- 
naby podzielić ten okręg bez szkody dla życia 
gospodarczego. Jest to niewątpliwie ustęp- 
siwo z© strony Anglji. Na podstawia nowych 
instrukcji rzeczoznawcy wznowili swoje obra­
dy. Orzekną oni, które gminy Górnego Ślą­
ska ni© mogą być odłączone od centrów prze­
mysłowych, jak również, która łlnj© Itotofowie 
niezbędne są dla gospodarczego nosawojra tych 
Okolic.

KOMPROMIS KOSZTEM POLSKI.
Paryż, Ig  saempuila.

(E. E.) Jedno «d  wczoraj zdaj© się by i 
I w win e, mia.no wicie: Rada Najwyższa, nie ro­
zejdzie się, zanim kjwestjai G. Śląska rozwią­
zaną ni© zostanie. Zroadeiziomo dro@i <to poro­
zumienia ii, główną podstawą jest to, że Anglj® 
odstąpi odi zasady niepodzielności oflaręgu 
przemysłowego oraz, że Francja zgodni aię na 
stanowisko AngOjii-, żądającej by .miejskie śro­
dowiska tego akręgo, które 'ońwiodczj-ly się za 
Niemcami zastały Niemccan przydzielone, by 
części obszaru, łączące te miejscowości pomi­
mo jwięksaośoi polskiej połączone zostały s 
temi miąjisoowośdai^ii. Wynikiem dych prac 
będzie pcrawdopodolmie linja graniczna^ odpo* 
władająca linjii Sforzy, ze zmianami na ko­
rzyść Niemców.

PEWNOŚĆ POROZUMIENIA.
Paryż, 11 ©ierpnla*

(E. E.). Rozgoryczenie z powodu znanej 
mowy Lloyd Georgefe na konferencji Rady 
Najwyższej ustąpiło szybko usposobieniu peP 
nemu otuchy. Z oświadczeń uczestników kon­
ferencji wynika, że kompromis dojdzie do 
skutku i Uoyd George porozumie się zupełni© 
z Br'andem.

POSIEDZENIE ŚRODOWE.
Paryż, u  ®ierproia>

(E. E.)* W  środę Rada Najwyższa- zebrała 
się o godz!n:e 11 m. 15. Briand poinformował 
Radę, że rzeczoznawcy nie będą mogił ukoń­
czyć swych prac przed godziną 19. wobec cze­
go sprawa górnośląska będzie mogła być do­
piero w czwartek przedimiotem obrad. Posie­
dzenie środowe poświęcono sprawie blizk ego 
Wschodu, oraz kwestji neutralności w wojnie 
grecko-tureckiej.

k o m u n ik a t  u r z ę d o w y .
, Paryż. 1:1 sierpnia*

(PAT.), (Havas). Komiinilkat urzędowy* 
Rada Najwyższa badała sprawy natury tech­
nicznej, związane 1  funkcjonowaniem komisji 
kontrolnych, a zwłaszcza komisji kontrolnej 
dla spraw żeglugi napowietrznej i- poleciła 
komisji wojskowej państw sprzymierzonych w 
Wersalu przedstawienie rządom państw sprzy­
mierzonych raportu w sprawach, które były 
tematem dyskusji. Następnie Reda zajmowała 
się sytuacją wytworzoną w Rosji przez klęskę 
głodową i postanowiła poczynić wysiłki w ce­
lu utworzenia międzynarodowej' komiiji dla 
badania sposobów przyjścia z pomocą głodu­
jącej kidności. Jutoo odbędzie «ie dalszy ciąg 
dyskusji yr lej sprawi©.



Hr. 215 .JtORQTNIK", p i ą t e k ,  12 sierpnia: 1921 r. 3

podaje do wiadomości swych odbiorców, źe na mocy orzeczenia Komisji Roz­
jemczej z dn. 21 stycznia r. b., zgodnie z Ustawą z dn. 15 iipca 1920 r. 
(Dziennik Ustaw Nr. 70 poz. 466), ceny na prąd elektryczny zużywany 
w s ie r p n iu  r. b. (a więc w rachunkach, które będą wystawione we wrześ. 
nlu r. b.) ustalone zostały jak następuje:

Cena 1 kwg. do oświetlenia Mk, 76.70 
„ „ „ m motorów „ 36.40

Uwaga* Od powyższych cen udzielane będą przewidziane w umowie kom  
cesyjnej rabaty (od 2Vj — do 40J).

Stała opłata od zgłoszonej mocy:
do V* kw. Mk. 97.60 • do 10 kw. Mk. 671.70
» V, »• „ 177.80 i> 15 i i • i 899.—
. .  l H 266.80 M 20 •i n 1343.30
>• 2 l/j M M 355.60 M 25 ■i , i i 1975.50
i, 5 99 „ 454.30 I I 30 n u 2 2 5 2 .-

SPRAWA ŻEGLUGI NAPOWIETRZNEJ I 
POMOCY DLA ROSJI.

Paryż, 10 sierpnia. • 
(PAT.). (Havas). Godz. 22 min. 80. — 

Pierweta część wieczornego posiedzenia Rady 
Najwyższej 'była poświęcona sprawom żeglugi 
napowietrznej. Getn. Foch charakteryzował 
różnice, jaka istnieje między żeglugą powie­
trzną prywatną a wojskową. Z kolei Rada 
Najwyższa badała ogólny stan działalności po- 
Szczególnych komisji kontrolnych w byłych 
krajach nieprzyjacielskich. Wynikiem dyskusji 
nad tą sprawą był wniosek .przyjęty przez 
Przedstawicieli wszyatkii h delegacji, domaga­
jący « ę  odesłania sprawy komisji kontrolnych 
dh zbadania wopkoweim* komitetowi między- 
•ajuszntozexnu. W raporcie, jaki ma przed- 
«taw“ć rządom państw sprzymierzonych komi­
tet określi prace, dokonane już prze® wzmian. 
kowane komisje oraz praoe, jakie pozostają 
do wykonania. Wreszcie przedstawi propozy­
cje, dotyczące sposobu, w jaki ma przyszłość 
otożnaby czuwać nad; wykonaniem klauzul 
traktatu wersalskiego.

Briand przedstawi? następnie sprawę po­
mocy dla (Rosji. Rząd francuski, mówił pre- 
*njer, przypuszczał, że obecne zebranie Rady 
Najwyższej nie może pominąć milczeniem nie­
szczęścia, jakie dotknęło naród rosyjski. 
Wszystkie państwa sprzymierzone, a ewłasz* 
C2a Francja, nie mogą zapomnieć o pomocy, 
jakiej udzieliła im Rosja w czasie wojny. 
Nriand zaipropdnował sojusznikom, aby przy­
łączyli eię do akcji wieMc'ch fnatytmeji huma­
nitarnych, jednakże nie w formie oficjalnej. 
Nakoniec premjer radzł przystąpić do wysił­
ku Ameryk? oraz utworzyć związek, którego 
wdaniem byłoby wejście w bezpośredni' kon­
takt z narodem rosyjskim. Potrzebną byłaby 
w tym względzie pomoc rządu «eduo-słowracr
kiego.
8PBAWA BLISKIEGO WSCHODU W BADZIE 

NAJWYŻSZEJ.
Paryż, 13! etonpmda,

(E E.). Dziś roapiocssętio roąprawy mad 
kwesitjją wschodnią. Na 'początku (posiedzenia 
adaiwał .sprawę angielski pułkownik Ewett, 
ósłoetok sztabu generalnego w K'oai«tantyucprr 
lu. który zwiedził cały front anatolijsld- O- 
świadcan  ̂on, te armja grecka moglalby podjąć 
ofensywę tnimio, że sżtaib gredat będzie potrze­
bował MtMru miesięcy na uzupełnianie swoich 
szeregów > atworaenie 'podstawy operaicypej, 
iudzież żywnościowej koło Eski-5chehir. Na- 
8łępiae zabrał glos marszałek Foch. który ©- 
cenśaą ofensywę grecką i jeij widoki na pray- 
Wość nie.oo ipewśdągpw^ej. Na (Postawie 
•wyich inforanaoiii Fodh dowodził, że Grecy iu- 
tysikali dfttotnto świetny smtkoee taktyczny. Nie 
odntoślS wszakżle zwywęstwa s&rategfcźafigflu 
Nadejście jesieni może spoi wodować duże tnudt- 
•°śct Rada Narjwyfeza jiostanowiła obradować 
dziś w sprawie neuti alaośoi w zatargu grec­
ko-tureckim. Podkreślono, że należy przede- 
^szysM.iem ustalić znaczenie iernenu uneu- 
Łrakość“, ora2 jakie ta neutralność może po- 
^giuąć za sobą skutki praktyczne

POSIEDZENIE CZW ARTK Ó W
Paryż, 10 sierpni*- 

PAT.  (Wied. B. K.). W ©Zwairtek zajpo- 
Ĵedizaaciio bardzo krótkie ipofliedizenie praed- 

Pohndsniiowe Rady Natjwyfcszej ze wrgjlędrj na 
dający się od być obiad vr Ramijoniillet .u pro- 
Jdenta Millerand'a, wydany na cześć człon­
ków Rady. Według „Eclair"* na obiedzie tym 
ha być omawiana 'kwestja pomocy dla Rosji.

ODROCZENIE POSIEDZENIA.
Paryż, 11 sierpn'a. 

(PAT). (Havas). Godz. 15.16. Dowiadu­
jemy się * miarodajnego źródła, te wieczorne 
Posiedzenie Rady Najwyższej zostało odroczo. 
ae ‘dla umożliwienia szefom poszczególnych 
’’Ządów bezpośredniego zbadania projektu w 
“Prawie wykreślenia granicy na G. Śląsku.

Paryż, 1,1 stoafpiala.
'F-A-T. (Havas) Kognłfyn! iRzerz,oaaai\w.iiw 

tktbrfcw ogólnym oczeiMwaniom ni© ufcorógyLt

wczoraj swych ceymnośai. W oficjalnych ko­
łach słychać, że spraiwozdanie Komisji (będzie 
dopiero dziś ukończone. Rada Najwyższa zar 
decydowała wobec tego, że dziś ipnsed połud­
niem nie będzie posiedzenia. Rada zbierze 
się dopiero po południu o gadzinie 5-ej, aby 
po przyjęciu do, iwiiadomoścl sprawozdania eks­
pertów obradować potem nad Mant.

UBOCZNE OBRADY.
Rtym, 11 sierpnia, 

(E. E.). Korespondent paryski „Oomrie- 
re della Sera" donosi, że poza kuluarami 
Rady Najwyższej 'naczelnicy rządów Ententy 
usilnie pracują nad kompromisówean rozwią­
zaniem problemu górnośląskiego. Uboczna 
wymiana zapatrywań jest o  wiele wydatniej­
sza aniżeli obrady oficjalne na konforencji. 
Wobec tego nowe instrukcje udzielone rze­
czoznawcom należy uważać za okoliczność ko­
rzystną. Korespondent wyraża przekonanie, 
że porozumienie w sprawie górnośląskiej zo­
stanie osiągn1’ęte.

OCHŁODZENIE STOSUNKÓW WŁOSKO- 
ANGIELSKICH.

Rzym, u  sianptnia. 
P.AT. Nadchodzą tułaj wiadomości ?. 

Paryża, że ze względu na praedlwieńsłwa, z 
jakiem! snę spotkały Włochy ze strony Angbji 
w Ailbanji, nastąpiło pewne ooModzeniie 
stosunków wło&fco-angi eMri'dh. (Powiększa 
to szanse 'bardziej przyc.Mmaga dla nas sto­
sunku Włochów na konferencji paiyskdej.

STANOWISKO JAPONJI.
Paryi, 11 sieepnia.

(E. R). Wicehrabia lacha w imieniu de­
legacji japońskiej zazmaccyl, że Japotnja nie 
jest bezpośrednio zainteresowana w sprawie 
G. Śląska, fcem niamintoij i on również nalega, 
by sprawa ta rozwiązana została o ii© tylko 
można szybko t bezstronni©, cetom 'Utrzyma­
ni® porozumienia ścisłego pomiędzy aJjanitami-
i PRETENSJE CZESKIE.

Berlin, 11 sierpnia,
(E E.), „Deutsche TageszeRung" donosi 

z Pragi, że Benesz udał się do Paryża, aby na 
życzenie rządu francuskiego osobiści© wystą­
pić w abradaoh Rady Najwyższej, gdyż jak 
wiadomo, Czechosłowacja żąda poprawy gra­
nicy W paw. i r̂Hupczyckhn.

hmmrn mosliiieii
’ • Paryż, 11 sSerpnia.

P. A. T (Havas). Rzeczoznawcy określî
II w swym raporcie ośrodki nierozdzielne za­
głębia praemysłowego lub kompleksy gmin, 
które nie mogą być rozłączone. Wobec tego, 
że w ten sposób dokonano podziału trójkąta 
przemysłowego na poszczególne części, dość 
aresstą liczne, zadaniem Rady Naijtwyższęj bo­
dzie już tyiiko ustalenie ostatecznej granicy.

Zdaj© się, że narady pomiędzy Briand'em, 
Loucheur'em, Lloyd Geotrge'em i Curaon‘em 
uie doprowadziły do żadnego wynilou. Angli­
cy są mało skłonni do ustępstw i upierają się 
pray ł. zw. linji de Mariuk®, który z małe- 
«ni poprawkami zbliża się do projektu „Per- 
oivwL-Marinis". Zdaniem 'Francuzów — granf- 
ca ta byłaby dia iPtołski niewystarcza jącą. Ta- 
kf stąa ©prawy panował w chwili, gdy przed­
stawiciele angielscy i francuscy ukończyli o- 
brady. Widoczną jest rzeczą, że aapatryiwa- 
n ® francuskie i angielskie są znowu sprzecz­
ne. Ni© należy jiedlnakże z tego faktu wycią­
gać wniosków pesymistycznych, wobec tego,
;ź w czasi© .poprzednich rokowań podobne nie- 
porozjurufienia kończyły się kompromisem. Je­
żeli i dzisiejszego wieczoru ni© znajdzie się 
podstawa zbliżenia. Rada Najwyższa zajmie się 
sprawą pomocy dła Rosji, jiafco następną spra­
wą porządku dziennego.

dokoła  p o sie d z e ń  r a d y .
— „Jauiraal̂  dowiaduje fiię od osoiby dobrze 

potaforw W  aow-j, że Raid a Najwyższa po powzięciu 
decyzji w sprawie G. Śląska, poleci' ekspertom 
zredagowainie aiktu dyipilouiatycznęąo. Akt tea bę­
dzie ratyfikcwŁny przes Radę Nacśwyższą która 
®ę wkrótce potym zbiera®,

Z famiych tródeł donoszą, że następne zebra­
nie Rady Najwyższej odbędzie się w Paryżu bądź 
W Boulogne, lub w Londynie.

,W międzyczasie członkowie komisji między- 
aojuszniczej powrócą do Opola i poczynią tam od­
powiednie zarządzenia wojskowe.

— Narodowy komitet ukraiński, na którego 
czele stoi Markotum zwrócił się do Rady Najwyż­
szej z miemarjalem w sprawie klęski głodowej aa 
Ukrainie i w Rosji.

— Jak donosi „Matim", w toku dyskusji nad 
sprawą powzięcia stanowiska w towestji konfliktu 
greciko - tureckiego Harvey oówladezyl, iż ada- 
akan prezydenta Harding* neutralność stanowiska 
nie przeszkadza bynajmniej osobom prywatnyim 
■vy zaopatrywaniu stro® wojujących w śro'dki iyw- 
oościowe.

— Prawi* wszystkie daienafikf paryski* agodime 
atwierdzają, że na fccEfeuwnoji Rady Najwyższej pa­
nuje- BA-lzwyczajry humor i wesołość. Jeden » 
dzienników nacjonalbatycEinycłł oarauca Briandiowl, 
fe po oburzającej mowde Lloyd Georgoa zasiadł i  
nim razem do obiadu, jak gdyby iwazystko było w 
poraądku,

— 11 sierptela zrana Lloyd George, Ouiraon, 
Rrfaimd i Loucheur odbyli djwugodziraną konferen­
cję.

na
NIEMCY ZWĄTPILI.

Bytom, 11 sierpnia. 
iP. A. T. Pisma wrocla.wsltie- inspórowa- 

n© przez Berlin, przygotowują czytelniików do 
fabtu, że obwód przemysłowy zostanie podza©- 
lony. Rząd niiemieiokj nabrał przekonania, 
że o razibiiciu aajmzu aagitelsko - francuskięgo 
nd* imoża być olbecuie mowy,

Bytom, 11 sierpnia.
P. A. T. Tutejsze banki niemdecki© otrzy­

mały dziś wiadomość telefoniczną, według któ­
rej w sferaeb rządowych aiiemieokiich llozą 
się poważnie z tern, że Katowice uważać na­
leży za straoone dla Niemiec. Natomiast By- 
toan i Gliwic© zofctamą niezawodnie ipi'zyznane 
N'iemoom. Nieipeiwne są1—zdaniŁem tych sfer— 
jeszcze lasy 'Zabrza i Królewskiej Huty. Poł­
yka ma ipedoibno otrzymać laikżia część 'powiatu 
Oiiesikiega* LubRinieokiegoi. Taumogórfikiegio i  
wschodnią krawędź powiatu Bvtomiskiego, 
tak, te  nowa polska liaja kolejowa która muc 
tdałaJby być zhudowana i łączyć Kałowie© z 
raroowskiemii Górami, biegłaby od Huty Lau­
ry przez Niemieckie Piekary do Radzionkowa
NAPAD NIEMCÓW NA WOJSKA ANGIEL­

SKIE.
Bytom, 11 sierpnia.

(E. E.), Komisja międżyisojusmlcza ro­
zesłała do prasy następujący komunikat 'Urzę­
dowy w sprawie napadu Niemców- na od 
diział wojska angielskiego w powiecie 01©- 
sk'imr oddział Anglików, skladlaj’aicy się * 15 
IukM, pod! wodzą oficera f w towarzystwie 
kontrolera powiatowego udał się dnia 7-go 
sierpnia na poszukwania ukrytej broni do 
Koetamowlca. O przechowywaniu' tej broni o- 
trzymano uprzednia ścisłe iftfonrtwwje. Nagle 
oddział angielki ©ostał otoczony iprze® „ban­
dę", składającą się z 800 Niemców, którzy o- 
tworzyli ogień do Anglików. Żołnierz© car 
gielscy zostali eupełnie otoczeni i musieli wo­
bec groźby śmierci wydać broń i  uwolnić w  
eohy aresztowane!.

PelniomocniLk niemiedkl ca Górnymi Ślą­
sku kr. Praschma udał się do generała Hoem- 
riikera komriscirza angielskiego i urzędowmi© 
wyraził ubolewanie nietylko z powodu tego 
wypadku, który jest wyzwaniem rzuconem o- 
sirzeżeniom wydawanym przez komisję mię- 
dzysojussńdrzą, lecz także z powodu nieumo- 
tywwamych ataków, na #o|sko angieisSde, 
które przedsiębrało czynności zgodne z  pra­
wem, ' i U

Hr. Praschma przyrzekł, #e uczyni -wszyst­
ka, aby broń zarekwirowana przez Niemiców, 
została zwrócona.
WYJAŚNIENIE KOMISJI MIĘDZYSOJUSZ­

NICZEJ.
Bytom, 11 sierpnia.

(E. E.). Z powodu ogłoszeń'® dr. Łukasz­
ka, donoszącego o utworzeniu jakiejś instytu­
cji na miejsce niemieckiego komisarjatn ple­
biscytowego komisja międzysojusznicza o. 
świadczyla, że na obszarze Śląską nto mogą 
istnieć stowarzyszenia, które w imieniu lud­
ności górnośląskiej albo części tej ludności 
przywłaszczałyby sobie prawa zabierania gło­
su w sprawi© przyszłej przynależności Górn. 
Śląska. Właściwa instytucją jest tutaj tylko 
Rada Najwyższa. Pozatem komisja międzyso- 
iuszrwcza stwierdza, że na G. Śląsku niema 
obecni© ludności' polskiej ani niemieckiej, ani 
obszarów, na których żyją t© narodowości, 
lecz tylko mieszkańcy Górn. śląska. Interesy 
ich strzeżone są przez komisję międzysojusz­
niczą. Wskutek tego komisja uznać ni© może 
żadnego komitetu niemieckiego dla Górnego 
Śląska.

K u ch  ro b o in iezjj.
2

Warszawski Okręgowy Komitet R°botnl
czy P. P. S. niniejszym wzywa towairz>';iz\- do 
i wrócenia list i zebranych na nie pieniędzy 
aa strajkujących robotoków w Łodzi.

Warszawski OkręgOa .y Komitet Robetni-

wej organaaaicji P. P. S., którzy brali czynmy u- 
dzial -w dniu 15 sieppnia 1906 r , o (przybycie 
do lokalu O. K. R. (Al. Jerozioliimside 56) dzuń 
o godz 6 wtocz, w sprawie zorganizowania 
odczytu p. t  „Krwawa środa".

Egzekutywa 0. K. R. Dziś o godtz. 5 p. p. 
odlbędzto się posiedzenie egzekutywy w  lokalu 
O. K» R. (Al. Jerozolimski© 56).

Warszatua Podmieska. W niedzielę, 28 
b. tn. o godiz. 11 ramio odbędzie się Konfarea, 
cja Okręgowa- Na porządku dztonmym: 1) spra- 
wazdiajnio z XVIII Zjazdu, 2) regulamin dztol- 
oaoowy, 8) sprawy organizacyjne, 4) wolno 
wniioslci. Ofbowiiąizkoiw© stawtonnaotwo wszysł- 
kaoh dzielnic. Proszani są również gości© * 
prawego brzegu Wiały, i  Marek, Radzymina, 
Mińska Mazwiwfeokiego.

Dzielnica Mokofiw. Dziś o gada. 6 p. p  od­
będzie się posiedzenie Komitetu dadieWcomegD w 
•lakaiu przy «L Bagatete 12a.

Dzielnica Nowe Brodno. Dziś o godz. 4 m. 80 
p. p. adibędzi* eię ogólnie zebrami* członków dziel­
nicy w lokalu przy ul. Okmiokiej Nr. 16.

Diieloica Powiśle. Dziś o godz. 7 wiec*, od­
będzie się ogólne zebrami* cztoników dzielnicy nr 

’ lokalu przy ul. Solec Nr. 68,

“" " i

Sekreiarjat Komisji Centralnej Ztdązków 
Zawodowych, komunikuje, ż© dziś, dniia 12 
sierpnia r. b. o godz. 6 po poł. w lokalu Ko- 
mlsjń Centralnej, Świętokrzyska 13, odbędzie . 
się wspólne posiedzenie iRady Związków Za­
wodowych i Komitetu Wyborczego Kaa Cho­
rych.

Baczność tow. młynarze! Odidzlal Związku
Rofo. Rrzem. Spożywczego iSeSocyi Mtynaray poda?* 
do .wiadomości iż Walne Zebranie odbędzie się w 
dniu 14 sieopaia o godz. 10-ej mamo w Saii Dozor­
ców Darniowych, Leszno 48. Na porządku tiziea- 
nym sprawy ekauomiczne,

'Prosimy o (punktualne przybycie.
Sekcja Mięsna Zviazkn Bob. Praem. Spożyw­

czego pedeto do wiadomości, iż w dniu 7-go sierp­
nia na Wal nem Zebraniu odbyły się wybory no­
wego Zarządu Sekcji, w skład (którego weszli -taw. 
tow,: AtyksymJMjan Smotszyfiĵ kl, przfewiodnicBąję- 
Aeksau.der Farttmaj, wdcepraewndniczący, Józef 
Reidhert, seikretsrz, członkowie Zarządu: 'Marcin 
Borkowski, Feliks Łuczak, Edwond Jur ja® i  Jtt- 
ljan Urbański.

Lokal Sekcji mieści się przy uS. świętojań­
skiej Nt. 13.

Zw. Zaw. Rob. Przemysłu Tabaezoeg* fcwita-
z odbioru od obyiw. Madrr.ka 6,000 unik., rio-

żonyicŁ .pnzezeń w imieniu robotników Polaków w 
Brisbame w Anstralji na rzecz strajkujących robot­
ników l robotnie f&bryk tabaozBych: ,JNo'hlcss6‘‘ł 
B-ci PoTakiewicz, „Unioa" i ,ySyremaM.

Umowa w przemyśle górniczym, 
lligo  b. m. zawarto umowę pomiędzy Ra­

dą Przemysłowców Górniczych a robotniczemł 
Zwązkami Zafwodowerni, na mocy której 
stawki zarobkowe robotników; przemysłu gór­
niczego, określone w umówi© z dn. 1 czerwca 
r. to., podwyższono o 60%.

STRAJK W SZYDŁOWCU.
Zaraąd Zw. Ztrw. Rab. Praem. Kamienlarsko- 

Wapfenmiieargo konn'unifcuj©, iż w zawodni* kamie­
niarskim (wyfauicM strejik etoomomiasny, mający na 
celu osiągnięci* 100%-owej podnvyaki zarobków. 
Przyczyną strajku szalejąca drożyznaO Właścicie­
le dają 50% podwyżki. Wolbeo stanowczego sta­
nowiska robotników, perbrakiaoję, zaczęto w dnty 
7 b. m. z właścicielami, do reauJtaiu ni* doprowa- 
dzify, skutkiem czego robotnicy Emuszemd hjrh 
chwycić się ostatniego Środka obronnego przez o- 
glo-szenie strajlcj we wszystkich ikaanieiiiotomaab 
w Szydłowcu i okolicy.

SKŁADAJCIE OSZCZĘDNOŚCI 
W 5% BILETACH SKARBOWYCH 

W KAŻDEJ CHWILI WYMIENIONYCH 
NA GOTÓWKĘ.

Zawiadamia się kolegów o mającym 
odbyć się walnym zebraniu

l 11 P. l i t e t t i i
w dn. 13.VIII — 21 r. godz. 
związku Elektoralna Nr. 21. 
dzo ważne.

6 w lokalu 
Sprawy bar-

Z s p z ą t L

powrót rodaków.
Pocztowy okręt „Saxonia“ T-wa Żeg­

lugi morskiej „Cunard Line“, które po­
siada biuro swoje w Warszawie przy ul. 
Marszałkowskiej 154 przypłynął we wto­
rek dnia 9 go b. m. do portu w Gdańsku 
i przywiózł znaczną liczbą reemigrantów 
II i ill klasy z dużemi bagażami oraz 70q 
worków poczty.

Rozpromienieni pasażerowie opowia­
dają cuda o przyjemnej podróży na tym 
okręcie oraz o nadzwyczaj dobrym trak­
towaniu ich ze strony władzy i służby 
okrętowej. Z pieśniami na ustach udają 

ety wzywa wszystkich byłych całoaków bojor l sią w dalszą podróż do utąsknion,] ojczyzny.
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Zycie gospodarcze.
Kodowania giełdy warszawskiej.

Dolary SŁ Zjódaoozcmycłi (tranzakoje) 2015— 
2027%, frwnki francuskie (tranzakeję) 159% — 
156 — 163, led rumuńskie (trauzaikcjo) 25,75, mar­
ki oieanieckiLe ftranzatkcje) 26,76 — 25,60.

„Targi Wschodnie" we Lwowie. „Targi iWsriho- 
dtai©*' we Lwowie komunikują za ,pożredinictnrem 
Biura Warszawskiego (Sapilaltia 1 m. 8, telef. 
291-51), że termin zgłoszeń /dla wystawców i uczest­
ników „Pierwszych Targów. Wschodnich" we Lwo­
wie, które odbędą «ię między 25 września « 5 paź­
dziernika — przedłużany został do dnia 20 b. m.

WYJAŚNIENIE DYREKCJI TRAMWAJÓW.
Wskutek notatki zamieszczonej w iNr. 201 ,JRo- 

bot-aika" z dn. 29 z. m. pod nagłowkiem ^Praet- 
rżw wypadkom tramwajowym** mam zaszczyt wy­
jaśnić, że jakkolwiek teleskopy nie zabezpieczają 
od przejechania (pasażerów wskakujących lub wy­
skakujących w biegu z wagonu, tern nde mniej 
czynione są starania, aby teleskopy usdkndmńe 
przez publiczność, czepiającą się przpelnionych wa­
gonów, były niezwłocznie reparowane łub aanideniia- 
De mowemi.

■Ponieważ notatka o łelesOsopach, pojawiająca’ 
n ę  już dnugi raz na łamach ,,R«bo,toilka‘' może 
wprowadzić w błąd czytelników, uprzejmie proszę 
o zamieszczenie odpowiedniego sprostowania i po­
wstaję

z poważaniem 
dyrektor (podip. nieczytelny).

Kronika*
STAN POGODY 

(wetctfug danych Państw1. Instytutu Meteorolog.).
Temperatura najwyższa wynosiła wczoraj w 

Warszawie 29*5, najniższa 10*3. jPrzewidziamy prze­
bieg pogody w dniu dzisiejszym. Wzrost zacłumiu- 
nsemła, ciepłej, skłonność do 'burz, ■wiatry wscho­
dnie

0  wadę. Niejednokrotnie stwierdzono, £o lo­
katorzy domów .pozostawiają kremy wodociągowo 
otwarte, powodując piraea to marnowanie wiody. 
Ze względni n® brak wody ma wyższych piętrach, 
prezydent ■miasta, p. Drzewiecki zwraca, w ag ę , że 
■tosowmie do Obowiązujących przepisów, wimnl 
■tamowania wody podlegać będą (karze pieniężnej.

O wodę na cmentarza. Na ogólną liczbę sześciu 
studtni ma cmentarzu św. 'Walrcentego na Brudnie, 
tylko jedna dobrze funkcjoriuje, pozostate zaś są 
zepsute. Ze względu na óbecme upały i częste po- 
lewao ie grabów, służba cmentarna ma wiele tmuid- 
oości z noszeniem wcdy ze znacznej odległości od 
Studni. Dozór omontamy. który osiąga krwc&cwe 
syslci przy pogrzebach, w śiiec corychlej zająć się 
naprawą zepsutych atudof, ku 'Wygodzie wszystkich, 
posiadaczy grobów. 41

Padrożen’* piwa. Wczoraj podniesiono ceny 
Ba piwo z  27 Ina 35 mik z® butelkę (w> hurcie), 
w detalu zaś z 40 ma 50 mk. Przyczyna podwyżki: 
nowe ceny za węgiel, robociznę, administrację i 
podatek od piwa.

„Dodatki kres#we“. Do urzędów pocztowo-te- 
legraficzmych rozesłano okółnik dyrekcji pocatowo- 
telegralicmnej grodzneńelkiej. który oanajmia, ie  
obsadzenie wowootwieranych urzędów żywiołem 
polskim, jest komiecztiością państwową, wobec cze­
go dyrekcja zaprasza ca  posady urzędników Pola­

ków, Mnaaczając, ie  będą cmi otrzymywali umyśl­
ny dodatek kresowy ,w wysokości */* fpó:sji, oraz 
podrriesidni zostaną o jeden stopień kategorjii służ­
bowej.

•
Ep idem ja czerwonki. Wydział zdrowia pu­

blicznego magistratu1 m. st. 'Waraziaiwy podaje do 
wiadomości pubEcstiej, i i  liczba wypadków1 czer­
wonki (dyzanteiji) .w (Warszawie stale się zwięk­
sza; czenwomka jest chorobą bardzo zaraźliwą, za­
razki znajdują się w  wypróżuiendach chorego., za­
wierających śluz, ropę i >kir#sw; zarazić się można 
bezpośrednio od chorego, lub za-ieczyszczoueml 
(często przez muchy) wypróżnieniami chorego, rę­
kami, produktami spożywczemi i .prziedm folami: tir 
żyiku domowego.

A'by ustrzec się tej ciężkiej, często śmłertel-
choroby, należy: 1) zachowywać skiruputeitoą

czystość cdata, zwłaszcza rąk (myć przed keżdem 
jedzeniem), 2) przestrzegać w  domu czystości kła- 
zetow, 8) nie spożywró owoców bez ich obmyci* 
łub obrania, 4) wisaelkio produkty i  napoje trzy­
mać w czystości i  pod przykryciem, 5) nie pió 
miody surowe; ze studzien. 6) tępić muchy, które 
przenoszą zarazki, 7) przy wszelkich zaburzeniach 
żołądlkowo-kisżkciwych zwracać tóę niezwłocznie 
do lekarza.

Jak «fę odbywa przymusowe szczepienie ospy?
Od niedawna zaczęto przymusowo szczepić ospę po 

j donnach. Wczoraj np. odbyweło się to ma ul. (Pań­
skiej. Dom mr. 13 a przy tej ulicy już od gedż. 
5 raao stał się dla lokatorów przyimwóiwero wię- 
aiearam, gdyż o tej porze stanął policjant i mlkogo 
tnie wpuszczał, a tom bardziej oto wypuszczał x do­
m u. Z  chwilą nadejścia gc-dziny 8—9 rano, gdy 
lokatorzy Baitirudnietti mr różnych tenrninowycfi za­
jęciach, zamierzali wyjść, wówczas rorwistalo oburze­
nie z powodu pozbawienia lokatorów wolności. Szcze­
pienie ospy odbywa cię iw waraniikach nfeebyt hy- 
gjemlcznyth, zaawyczaj w* (mieszkaniu dozorcy do­
mu, dekąd muszą udać się wszyscy lokatorzy. Do­
piero po godzinie Id ratio, po ukończeniu1 cacae- 
pienia, dom został otwarty.

Powszechny spio ludności. Drace, mające na 
ćftlu przygotowiamie powszechnego spisu ludności, 
postępują szybko naprzód. Foumukrae zasadni­
cze. z wyjątkiem odmiennie iw kilku ipumlbtaich zre­
dagowanych formularzy, praeranaczonych dla woje­
wództw wenaństeiego j  pomorskiego, zostały już 
rozesłane w ilości około 7 miTjonów ęgweimp]. wła­
dzom spisowym. .Paiostąje formularze orr.n in­
strukcje rozesłane będą w  co.j|l>liższym czasie. O- 
prócz nich ulcnże się niezadługo w d.mlku 'hroseurtoa 
„Co B«m da spis ludności1, omawiająca Istotę i 
znaczenie spisu. Od- połowy eieirpoia rozpoczyna­
ją #i? zjazdy wojewódzkie, poświęcone sprawom 
spisowym, w których uczestnicy wraz z pmaedsta- 
■wdcielaimi Głównego Urzędu Statystycznego omó­
w ią  ongaiiiz&cję i technikę spisu, teksty formula­
rzy i instrukcji oraz wyniki spisów próbnych za- 
raądaomych we wszystkich powiatach.

Sala fundacyjna. iMsgistrait zezwolił ma nada­
nie sali VIII szpitala Przemienienia Pańskiego, ma- 
*wy sala imienia dif. Edwarda ffielańskiego oraz mą 
umieszczenie nad wejściem do sali tablicy, ufum- 
dowamej kosztem lekarzy tegoż szpiitak, celem 
uczczenia pamięci zmarłego.

Konfiskata tygodnika „Morgenaztorn*. Z m z-
p o rządzeni a Komisarjahi Rządu ma u .  at. Warsza­
wę, Ina zasadzie art. 27 c*. 1 Dekretu z drnia 7 lu­
tego 1919 r. w .preedmiioeae tymczasowych przepi­
sów .prasowych (iDz. Pr. 1919. Nr. 14. .poo. 186), za 
przestępstwo w *rt. 1B9 c*. 1 ust. 2 Kod. Kannego 
przewidziane, obłożono aresztom Nr. 30/32 czaso­

pisma tygodniowego w żargonie p. m. „Morgęn-
szterm".

Zjazd delegatów parafji prawealawnycli. Na
dzień 6 września, zwołalay jost do 'Warszawy, ge­
neralny zjazd proboszczów porafjd praiwosłaiwiaych, 
delegatów rad parefjafaych i innych iprzedstwictieli 
organizacji religijnych ofbraądlcu wechodnaiegio. Udział 
w sąjeździa przyjmą także arcjibtakup wileński 
Eleuteusz i biskup grodzieński: Włodzimiera. Zjazd 
zwołany zestal przez iwanszaiwski r.rarwosiawT.y sto- 
lecrny konsystorz.

RatatjoBy celno. Biuro Prasowe SM. S. Wcjsk. 
iwyjaśnia: Do Ministerjum' Spraw Wojskowych kie­
rowane są różne sprawy co do 'batałjonów celnych, 
które zostały przekazane (Mitnisteirj,inm Skarbu, do­
kąd tea należy się zwracać, a minowiicie: Główna 
Komenda Baonów Celnych, Departament Cel. Per­
sonel ibateiljonów celnych, przekazany przez Mil.d- 
sterjmm Spraw Wojsk. Ministerjum S'rarboi nosa 
dla odróżnienia zielony pasek ma rękawie.

0  byt olhera. Według informacja zssiągnię- 
tych w kołach -miarodajnych minister Spr. ‘Wojsk, 
gen. por. K. Sostakoiwski przedłożył Radzie Minł- 
strów projekt .ustawy o podetaiwowych óbowiiąaftach 
i  prawach oftaeróiw W. P. (Pragmatyka oficorskai). 
(łada Moaiistrów. uznając w myśl wywodów miniigtra 
Spr. Wojsk, pilność a woinoiść tej ustawy, przyjęła 
jej treść w zasadzie, ,fx>!©f c.jiąć zalntere-Kowninym mi­
nistrom uzgodnić szczegóły i  w  .przeciągu tygodnia 
przedłożyć ją ponownie Radz'e iMinistróiw, celean 
ostatecznego zatwierdzenia. Równocześnie d-owia- 
dujemy się, że ziostały róiynież oficjaHoie wniesione 
projekty ustr.wy o uposażeniu i ustawy emerytaT- 
neij, zmierzające do wydatnej poprawy bytu ofi- 
eera.

Spis członków l  ej Komp. Kadrowej. Stosow­
nie do uchwały zjazdu z  dnia 6 sierpnia b. r„  Ko­
misja Reprezentacyjna kadrówki wizy.wa uczestni­
ków 1-ej Koimpanji kadrowej, która wyruszyłai z 
5 na 6 sierpnia z Krakowa via MJcha’ow.'ce na 
Słomniki, do nadesłamia swych dókiadl.iych adre­
sów. podania pseudcniimów1, plutonu i  sekoj.i. oraz 
obecnego przydzńata, wwglećłoiie zajęcia cjwvilnego 
por. Jerzennu N iemiraeltadomskiemui, WansKnwa, 
Szopena 1 tn. 11.

O nadesłanie poiwyższych danych uprasza, się 
także rodziny poległych kadlrowiaków.

Rogaty t konkurg żeglarski w Gdyni. Dnia 8 
b. m . w Gdyni odbyła się zahr.wa ludowa potaczoma 
z  regatami i ikonkiursarał ieg.łarskiemd. Urocyistoiść 
była urządzona staraniem Ligi żeglugi Pol-'ld!ej w 
związku z otwarciem Oddziału Ligi w Gdyni. W 
popasach wioślarskich kolejno zwyciężały załogi 
statków „Generał Haller", „Pomorzami!.)", i ,.Me- 
wa". Po wyścigach mettoroivych i isglowycli ..ku­
trów" nastąpił bieg mniejszych lodzą iagliowwcih, po- 
aze-m o godz. 8, odbył się odczyt, a następnie prze­
mówienia, oraz rozdanie nagród, wreszcie koncert.

WYPADKI.
Potajemna rozlewnia wudk1. Kontroler urzę­

du- akcyzy monopolu państwowego I okręgu. A- 
dołf ■Wójcilkoiwski pray pomocy wywfediowcy, Wła­
dysława Olszewskiego i st. iprzwdonunsik*, 'Władysła­
wa Lebkowfifciego — z 22 komisarjatu w  domu nr. 
57 przy ul. Górczewekiej (drugi dom od; 19-go ko- 
mioairjatui) wykryli potajemną roz.le.wf'iię wódki, po­
chodzącej z (potajemnej gorzelni pr&WBdzonej przez 
Abrama Hołemberga wraz z rodzina. Na miejscu 
znaleziono: 219 'butelek wódkii a naW©Joną fałszy­
wą banderolą .i etykietą z napteeut: .,Dolski Pań­
stwowy Mó .opol Spirytu80«ry“, około 10,000 pu­
stych butelek od wódki. 73 i ,p«51 funta spirytusu 
na 90% z potajemnej gorzelni, 482 sztuki fałszy­
wych etykiet i bendernli. Abram Hofemberg eJbegt 
przed przybyciem policji. Dalsze dochodzeni© pro- 
wadni urząd akcyzy monopolu .państwowego.

. Śmiertelne przejechanie. Na 20 kilem. 3tóo£*
I kolejowej Warazovra — Dęblin, pociąg nr. 942 pa®*” 
| jechał na śmierć 7-letaiego Stanisława ■Re.Tu:>zc*" 
i skiego. pastuszka' z Grochowa I.

Ucieczka z aresztu. W Grójcu * aresatw pesy
i  posterunku policji za pomocą iwytamaoia kraty ż*‘ 

laanej w ohi ie , żbiegli aresztowani cyganie — o* 
skarżeni o dezercję; 16-lotoi Józ/sf i  jś-łetan W ’ 

; dtwik trać 'a  Bolaiwsey.
Napad i rabunek pod miastom. (N® Jadących 

wozem z Wawira do Warszawy sześciu handlarzy® 
Warszawy napadło na szosie pod Wawrean trzcco 
uzłmcjóiych bandytów, w1 tein jeden w wbransu 
wajakowem. Stercrw.cwawKzy jadących zraibowahj 
Din.k.usoari iMiirabeiiOw' — 20.000 nńc.. Faijnetowa 
Mach^merowi — 6000 mik., Janowi Draopiorze-- 
4.500 mik. i tymczasowy dowód osobisty oraz GoM- 
bejgowi — obrączkę ztotą.

Z są d ó w .
Attache wojskowy w t?rymie prred sądem D. O. O. 

w Warszawie.
W głośnej sprawie attache wojskowego w Rzy­

mie. Mieczy*town hr. IFouLóskiego. ppulkcwnA® 
ulatiów, i pomocnika Jego. Jana z Kościelca Po" 
gorykiego. majora 1 pułku ułanów krech:w:which, 
oslŁarżcnych: 1-szy o ukrywanie :występme.j dzraw* 
noścai siwego potnKKtnib®. a drugi — o ipobierani® 
z funukmt dysipozycyiaegó placówki (rzymskiej P °  
500 lirów 'dodatku r.a w ywudy i  niedokor.ywriai* 
łych wywiadów, lecz 'korzystanie pray spcraąc.z*’ 
niu raportóiw z puiblriiacji fachowych wło-skteh, a 
wiec o Wpróiwadaeiuie-iw błąd' wdadzyir przeltożonej 
i zarządzenie szkód .skarbowych.

Sąd wojskowy D. O. G,. po dwudniowej role 
iprawie przy drarwieich zamkniętych, eglosał dziś *  
godzinach popołudniowych

wyrok.
skazujący majora Pc.zorakiezo na 3 untosiące rwię- 
ai*nia 'bez zaatosowaliia dwkretu o anmestjr. lec* 
z zaliczeniem aresztu prewencyjnego.

Ilr. FoniM d został tmiewiteniony. t 
Przewodniczył pułk. dr. 'Aiaciszewski, oskariAi 

prokurator major Grodzicki.
Bron.il Ponińskiego ad<w. J. NowicydiwOTSte, •  

iPogorskiego ad w. dr. Szurlej. (
,W lksibie świadków bylii gen.. SEtoBW-adiotwalfc, 

minister Sklnmuntt i in.

Kary śmierci na wojskowych. Biiuro Prasowe 
M. S. Wojsk, bcmiuinikuje, ie  sJwzainy 'wyrofcieon 
sądu wojak. O. G. Lublin z dlnia 21-go lipca 1920 
r. aa zbrodnię .rczboju na karę toieiwn b. sz©r. An­
toni Uljasz, Zbiegły podczas ewakuacji' więzictai* 
w dm 8 sierpnia 1(920 r. został po spełnieniu poo®1 
v.’Tiie zbrodni rozboju iw powiecie Grójeckim, uję­
ty i w du. 00 lipca 1021 r. iw wykomoniiiu powyż­
szego wyroku opozstraelany.

Ponadto wyrokiem sądn wojrft. O. G. w Kiel­
cach jako sądu doraźnego zostali skazani: sieii. An* 
draej Zerabala, plut. Józef SlabiaJk i  pluit Józef 
Wamidzel. wszyscy z 25 pp. za napady .bandiydki* en  
wydalenie z wojska, degradację do szeregowych i 
na karę śmierci przez roastazelainie. Powyższa Ikar 
ca w drodze łaski została zarmieniomą c a  karę cięż­
kiego więzienia po lat 15 dla (każdego z wymienio­
nych.

Teatr i  M u z y k a .

Teatr Polski. „Bohater l  Żołnierz*.  ̂
Teatr Mały. Dziś prenijera hamodji Sarcćr* 

„Ósma żona Siniolbrod'ego“.
Teatr Nowość1 (w toateB* I^tmian nr Ojfroda® 

Saiśkim). DzM i jutro ..Księżna Czawtaszka1'. Z 
powodu kończącego *1? seoomu "w teatree LetmutP 
operetka ta grali® będzie jesacaie tylko tezy raay.

Teatr I)r«m*tv<Bay. Dziś po w® octetmi „Nm  
Przepaścią". W sototę ,po raz pierwszy „Gle.mtan 
Plaima". _

Teatr Pewszeduty. DzfiA po raz ostatni „0*B- 
buselc z Podwala**. Jutro praanjemi konburaoiwej 
koimeidji „Córa piekła**.

Tl .'.Jv .

K O N K U R S .
M agistrat m astu  Z aw iercia  o g ła sz a  konkurs na 

stępujące rob oty  bru karsk ie i betonow o.
1) Zerwanie starego bruku i rozplantowanie łożyska z prze­

sortowaniem kamienia — 7000 m*.
2) Wybrukowanie na nowo z kamienia głazowego z podsy- 

panlem piasku zaszabrowaniem ubiciem i zamiałowaniem (kamień 
dostarczony na miejsce przez Magistrat).

3) Wykonanie płyt i krawężników betonowych.
4) Ułożenie płyt i krawężników na chodnikach Z podsypa- 

nfem piasku i zalaniem cementem spoin krawężników.
Reflektancl na powyższe roboty winni ziożyć oferty najpóź­

niej do dnia i2 sierpnia 12 godz. w południe w Magistracie Wy­
dział Budowlany.

Ceny cd metra kwadratowego.
Bliższych informacji udziela Wydział Budowlany Magistratu 

codziennie od 10-ej do 12 w południe.

W Y P R Z E D A Ż
Zapasom OoinibiiizaGpych

Lokomobife 
Młocarnie 
lo z y  i ujrząż

będą sprzedawane w bieżącym miesiącu w drodze przetargu 
oraz oddana będzie w przedsiębiorstwo 

Z b ió rk a  m a te r ja tó w  n a  t e r e n a c h  p r z y f ro n to w y c h .
Szczegóły w biuletynie

m
H i 25 IX 5 X

^ 8 '

1921
M M :

Wschodnie
Zgłoszenia przyjmują do dnia 20 sienpnia I921i 

Biuro T argów  feschodnich i w e Lwowie^ A kadem icka I /,
•• u u w  K rakow ie, Długa I,

u U w W arszaw ie, Szp italna I

Samochody Prasy do siana 
B e t o n i a r k i

„ D e m c b i r  z e s z y t  1 -szy  i 2 -gi
do nabycia: 1) w biurze Oddziału Likwidacyjnego 
„ D e m a t” W a rs z a w a , K ra k ó w ,-^ rz o ti in .  8

i f t la r s z u łk a w s k a  S7
2) w adm, tygodnika .Przemyśl i Handel", Zgoda 5.
3) w biurze ogłoszeń Teofila Pietraszka. Marszałkowska 115.
4) we wszvsikich prowincjonalnych Oddziałach „Demat"

przy D. O. G
J5) we wszystkich Izbach Handlowych I Drzemysłowych.t1
6) we wszystkich Wydziałach Przemysłowych przy urzędach

wo je wód zk i ch .
7) w Odziaiaeh Ministerstwa Przemysłu I Handlu w Krako­

wie i Lwowie
oraz we wszystkich księgarniach.

„ R e k la m a  Polska**, ,.W aw "( t |p 0 j9k |  Glob«‘, „ P r o n ta « ,  „ P o lb a !“ ,
„ P o ls k i  L loyd  o ra *  ic h  w s z y s tk ie  o d d z ia ły .

Wszelkich informacji w sprawach transportowych, cłowych i importowych udziela
B lU a a  T R A N S P O R T O W E  „ T A R S Ó ^  W SC H O S^SC H 1* LwAsw, p l a c  H a l ic k i  15 ,
reprezentowane przez towarzystwa transportowe „Polski Glob“, „Polski Lloyd“,

„Pronta" i „Polbal”.
W czasie trwania „Targów** odbędzie się pierwszy międzynarodowy konkurs orki parowej i mo­

torowej, organizowany przez firmą „Pion“ we Lwowie, która też przyjmuje zgłoszenia.

7CDV sztuczne. Korony, mostki 
( t u l  Przeróbki. Pion by. Ceny 
niskie. Chrześcijańska Lecznica 
Zębów. 58. Żelazna 58. 10072

Z Ę B Y
natychmiastowa pomoc dentys­
tyczna 8o mk. Zoktad dentys'ycz- 

ny. Leszno 7. 10u58

O kazyjnie
do sprzedania garnitur męski n8 
mężczyznę średniego w/rostu. 
Wiadomość: ul. Warecka 7 m. II.

G L I C E R Y N O W E  
KOSMOS i KULEW LO O A flSK IIOI O r. EGO.Te c. JS3-I* .

o s t o s z E r i i f l  l i d o a n e

)T7Dhnl szwaczki z maszyna- 
MLciillj mi. Wydaję się ro­

botę za dom. Żelazna 67 szwalnia.

Wyszedł Kp. (4

55S f © s  k o b i e t fis
Do nabycia w Administracji „Robotnika**

Cena numeru 10 Mk.

Redaktor naczelny tir. Fcitks PerL

P s t i z e M f  f o i i o i o i H c a )

do obciągania gilz jak również 
chłopiec 15-to letni do fabryki 

gilz T w a rd a  8 .

D r .  I. W i j p M s k i
b. ordynator kliniki szpit. św. Ła­
zarza, chor. skórne i wenervczne

od 5 -8 .
Królewska 41. Tel. 9 42.

Warecka Nr. 7.

33 I'olia

Red. odpoiwijedzialay Bron. Olechnowicz. Odbito w druk. „Robotnika". Warecka 7,

do Władz i Są­
dów, porady, 

sprawy karne — wojskowe i pro­
wincjonalne tanio. Kancelarja 
obrońcy Leszno 16 38 m. 6. Hen­
ryk.

meskie od 4—12 tysię­
cy hurt detal, uszycie 

z naszeml dodatkami 55C0 Na 
składzie palta, jesionki, materjn- 
ły na ubrania. Szyjemy większe 
partje z własnych i powierzonych 
materiałów, wykończenie solidne. 
Źródło konkurencyjne. Biuro Han­
dlowo - Przemysłowe Slpowski i 
S-ka, Chmielna 49. tel. 242 93.

Ufiflka wyprzedaż garniturów 
n-pitlU męskich, palt i obuwia, 
ceny konkurencyjne Chmielna 49
m. 5.

Iti'jnSilTiQ 2 P°koi« z kuchnia W fłlijllllj w śródmieściu, meble 
megę kupić. Marszałkowska 58-3 
biuro od 4 '|j—6-ej.

Wydawca: Rada Nacz. P. P. S


